
Z B R A K O W A  DN IA 30. M A R C A  iQ l?  Roku W  J S I E D Z I E ^ ą . j

<8 W arszawy d, 22 M arco. D la  interessow famillynych.
W yp ij Z Rozkazom dziennych aa woy- Z  tegoi  batal i ionu,  podporucznik Au-

»*<» Polskiego Jego Cesarzewicowskiey M o -  gust Mor żkowski ,  z pozwoleniem noszenia 
ści y \  x .  EonJlanfegO. munduru.

Dnia  13 M a r c a  1^17. W p i e c h o c i e :  Z  pułku igo  l ini iowego,

Z a  N a y w y ż s z y m  Rozka-.em. podporucznik Ignacy Z a k r z e w s k i . — Z  pul-
Postfpuią nu wyhszy stopień. ku 6go l in i iowego,  podporucznik Józef

W  korpusie Arty l lery i  i l n ż y n i i e r ó w : M ada l iń sk i , z pozwoleniem noszenia mun- 

W  korpusie l n ż y n i i e r ó w ,  Konduktorowie  d ur u ,—  Z  pułku ego st rzelców p i e s z y c h ,  
T l i o a i a i , Wi lhelm T y t z  i Antoni Bau. kapitan Stanisław Chtnielecki , W stopniu 

ina ea ,  na p odp or ucz nik ów ,  z przeznaczę-  Majora pozwoleniem noszenia munduru, 
fiiem do w y d zi a łu  Budowniczego.  ' — 2  tegoi  pu łku,  porucznik Tade usz  QIe-

Vm ieszczony. Ęostaie. c h o w s k i , i  z pułku 4go strzelców pieszych,

W  korpusie Inwal idów : Z  pułku ógo porucznik Adam Sulkowski ,  oba  w  stopnic 
l in i iowe go,  podpułkownik  Woyc iec h  G o -  kapi tanów,  » pozwoleniem noszenia mu» 

d lewski ,  z przeznaczeniem do kompanii  duru.
agiey. ~ D la  słabości zdrowia. .

Otrzym ają żądane dyntissyie, dla słabo- _ Przykomroenderowany  do pli łku 3ge
rei zdrowia. l in i iowego,  podporucznik Sz ym on  Krasstf*

W  gwardyi  : 2 batali ionn grenadyic-  <ki.—  Z  pułku igo  strzelców p ie sz yc h,  ka» 
Sów,  porucznik Ignacy K o rc zy ńs ki , w  sto- pitan Michał  Z d z i t o w i e c k i , z po zw o l ę-  
pniu kapitana,  z pozwoleniem noszenia niem noszenia munduru j porucznik Stani-  
munduru s ław N i em ce w i cz ,  W stopniu kapi tana ,

W  nagrodę zasłaz- przy kotnmenderowen^ do teg o i  pułku, pod-
Z tegoż batal i ionu,  podchorąży  Jan porucznik Jan Woy< łechowski .  

Worodyńiki ,  w  stopniu podporucznika.  W  jeżdl ie : Z  pułku igo  S t r z e l t ó w k e ł *

\ '  '
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» 'P®rtę2ink Antom ROi.wt>dowski, w perucznik Paweł Myslakowskf.
stopniu kapi tana,  z pozwoleniem noszenia 
munduru. —  Z  pułku 2go U ł a n ó w ,  kapi tan 

Okufry Su l i s t rows ki , w  stopniu M a j o ra ,  i  
pozwoleniem noszenia m u n d u r u ; porucz­
nik Dominik Jezierski ,  z pozwoleniem uo- 

. Stenia munouru.  —  pułku 330 Ułanów,  pod­
porucznik Mikołay  Rogiński,

Dn ia  15 Marca  1817.

Z a  Nay  w y żs zy  m Rozk az em.  

Umieszczani zostaią 
W  piechocie:  W pułku 3cim liniio- 

wytn  j przy kommenóero.wani do tegoż puł ­

k u ,  podporucznicy Stronczyński  i Z a m o y ­
ski , wp ui ku  7 mjiin l in i io wy m ,  przykom-

D la i.iteressaw famili/nytfi.
W  korpusie Arty l lery i  i la iv n .  erówi  

Będący na reformie,  Porucznik Józef  Bem.

Dnia  19 Ib. m. iako w  anlu Imienin 
N A M I E S T N I K A  Kr ólewski ego ,  j ego Ce- 
sarrewieowska  Mość $ ielki1 Xiążę Kon­
stanty ,  pr zy b y w s zy  do Niego nu czele Je­
nerałów i officerów w o y s k .  oLu na r od ó w ,  
r a c z y ł  Mu wy r az ić  powinszowanie swoie 
które podobnież składali  Namiestnikowi  
Królewskiemu Urzędnicy kraiowi.  —  Dnia  
tegoż Senat dal z tego powodu wielki  0-
biad dla Namieiaika , na którym znaydo-  

menderowany  do tegoż pułku , podporu- -wali się S e n a to r ow ie , Mini s tr ow ie , R a d cy
f i n i k  Za lewski .

O tr z y m u j żądane d y m h sjie  
D la  mteressow jamiliynych,

W  p i e c h o c i e :  Z  puł ku igo  l i n i i o w e g o ,  

k ap i t a n  Ad am  Sierakowski  i p o d p o r u c z n i k  

L u d w i k  Franko. —  < Z pułku ^go l i n i i o w e ­
go , p o dp u l K O w n i k  Kazimierz F o m i a n o -  

w s k i ,  z  p o z w o l e n i e m  nosz eni a munduru.

W  jeździe : Przy kommenderowny do 
pułku Igo st rzelców konnych,  podporucz­
nik Józef  Jagielski .  Z pułku ^go strzel­
ców" konnych , podporucznik Kazimierz  Hu- 
barewicz.  —  Przykommenderowany do puł ­
ku 3go U ł a n ó w ,  podpotuczuik Batt łomiey 
S łyszewski .

u la  słabości zdrowia.
Z  pułku Tgo strzelców konnych ,  pod­

porucznik T o m a s z  B ą k o w s b i .  Z pułku
j g o  strzelców konnych , podporucznik Hi­
poli t  Lipski.  —  Z  pułku 2go U ł a n ó w ,  p o d ­
porucznik Stanisław Zakr zew ski .  —  Przy* 
kommenderowany  do pułku 3go Ułanów,  
po dp o r u cz i  k Michał  Hiński ,—  Przykom* 

men Jer o w a c y  du pułku 4go U ła n ó w ,  pod-

S t a n u , Jenerałuwie obu Na rod ów ,  tudzież 
inni wy żs i  Urzędnicy.  ' JW.  Wybicki  Sena­
to r  W  oiewo da  iąlfo Gospodarz wniósł  na­
przód zdrowie :  Nayiaśnieyszego Pana  ! po­
tem : Nayiaśnieyszey  rodziny ! daley W ie l ­
kiego X cia Konstantego Naczelnego W o ­
dza  w o y sk  . Polskich , a wnosząc potem 
zdrowie Namiestnika,  wy raz i ł :  "  Senat

_obchddzi dziś wielk.e święto na r o d o w e ,  
święto Namiestnika Królewskiego.  Oby  go 
n a m ,  na tem dostoieństwłe Namiestniezeal 
iak naydłużey  zacho wa ć  raczyła dobroć i 
zaufanie Nayiaśnieyszego Króla Pana na­
szego M i ł o ś c i w e g o !  Niech ży ie  Namie- 
stn.k K r ó l e w s k i ! , ,  Nakouiec wniesiony 
by ł  toast J W .  Sena»ora Novos i l zof fa , iako 
n a d z w j  czay nego Kommissarza Nayiaśniey-  
szego Króla Pana naszego Miłościwego.

D r ;a 19 b. m. o dpraw ione  zostało w  
kościele doluym S. K r z y ż a  żałobne nabc.  
żeństwo,  zad u sz ę  ś. p. X u a  Józefa Ponia­
towskiego ,  ńa którem znaydowal i  się : Je­

go Cciarzew lc owska  Mość W .  X. Koostao-



ty otoczony l icznym orszakiem w o y sk o -  
w y c h ,  r o d z i n a  nieboszczyka ,  przyiaciele  , 

d o m o w n i c y ,  słudzy i wiele innych osób.

Z  Peterzburga J. 20 Lutego d. k.
N. Cesar z ,  NN. Cesarzowe i W .  X£e 

Michał  P a w ło w ic z ,  dopełniając powinno­

ści Chrześci iańskiey , przystępowal i  w  so­
botę do Nayświętszyeh Taieranic w  koście­

le pa łacowym.
W  roku prze sz łym ,  z fabryki  M os ki e­

w s k i e j  wstąg orderowych  Kupca Łokt ie-  
W a , wysz ło  do rożnych  miast  w  kraiu i za 
granicę około  90,000 łokci.

W Chark ow ie  wy sz ło  dzieło w i ę z y  ku

Rossyyskun pod tytułem : O st an ie  w ł o ­
ścian obywatelskich w Ross y i ,  p r z e z  M. 
G r z y b o w s k i e g o ,  D o k t o r a  O b o y g a  P r a w a .  
Syn O y c z y z n y  , z a c h w a l a  to dzieło,  p r z y ­
znając mu gruntowność i rozsądea myśli  ,
A razem gładkość i przy lemaość stylu.

Tenże  Dziennik umieścił  następującą 

wiadomość ostanie M o s k w y :

Okoto końca Si trpuia r. z. było w 
Mos kwie:  Mieszkańców : stanu duchowne­
go 8<J44 i szlachty 8,976 * w o y s k o w y c h  25, 
10 9;  kupców 8»8°5 5 mieszczan 18,171 j lu­
dzi  dworskich  34,065* cudzoziemców i ,  

465* wszelkich innych stanów 68 58°> ogló- 
łem 166,515 dusz* w liczbie t e y , męsz- 

«2yzn 121,367* niewiast  44,648- —  W roku 
1816,  do końca Sierpnia ,  narodziło stę 
dz ie c i :  płci męzkiey 1 ,3 9 3  ; żeńskiey 1,356. 
—  Umarło* wieku  d o y r z a ł e g o : męzczyzn 
€69 *■ niewiast  6535 w  wieku młodocianym 

— męzczyzn  1125;  niewiast 1035."
VV tychże 8miu miesiącach w eszło  do 

tniasta żyw n ości w o z ó w :  p s z e n ic y ,  220 ’ 

krup 4,275 ’ o w s» ,  9 ,78 7 ’ ż y t a ,  510.; j i i ę -  
siw a różnego, 2,418 * siaDa , 13,727 i drew 

i  d r z e w a ,  63,7865 innych produktów^ s 6,

V  507 ) (
'  3 , 9 w o z ó w .  Statków  w od n ych  p rzyb y ło ś

ze zbożem  169; z że lazem , 14 i z drzew em , 

74 * z alabastrem , 43 ’ * d r w a m i , 26 * z so- 
lą ,  12* z m iedzią , 15 * cegłą i kam ien iem , 
263.—  przypędzono bydła w ie lk ie g o ,  ag 

804 * d ro b n ego , 19,37®*
M iasto dzieli  się na j o  części. Bruku 

w m i e ś c i e :  skarbow ego 713 9,  mieyskiegw 

19,426, o b y w a te lsk ie go ,  572,889 ' / 2 *V2ni
k w a d r a t o w y c h .  G m ach ów  i b u d o w li :
kościołów 288; klasz torów 21 * cmenta­
rzów z mogiłami 14* kaplic 30 domów mu* 

rowanych  2,468- d re w nia nyc h  6,680* po  
w y y ś c i u  nieprzyjaciela naprawiono d o m ó w  

m u r o w a n y c h ,  1792} w roku 1815 i pier­
wszy ch  Smiu miesiącach roku 1816 posta­
wiono  domów n o w y c h :  mu row any ch  158* 
drewnianych  2,367. —  Koszar  w o y s k o w y c k  
9* Mos tów 100. Zakładó w mi łosiernych  
52. Rękodzielni  i fabryk 378. Sklepów ku­
pieckich : m u r o w a n y c h ,  6187* drewnia­

nych 644. Apt ek  skarbowych 7 * p r y w a ­
tnych 19. Drukarni  skarbowych 5 ,  pr y ­

watnych 3-Pensyy ed uk acyynych  16. Tea tr  
1. K lubów 2. D o m ó w  zgromadzeń szla­
checkich i kupieckich 2. D o m ó w  z a i e i -  
dnycb 43 . T r ak ty i er ów  163. Kawiarni  7. 

Winiarni.  168. Do m ów przedaiących lekkie 
p i wo  85- Sz y nk ó w 123. Sto łów kuchmi-
strzowskich 13. Chlebnie 122. Pirożnikówr 
409. Charczewień ( d o m y ,  w  których dla 
pospólstwa sporządzaią i przedaią jedze­
nie ) 109. Rlinarni ( gdzie pieką 1 przedaią  
"bliny podpłomyki  )  44- D o m ó w  zaiezdnych 
dla stawiania p o d w ó d ,  2 b y d ł e m ^ & c .  595, 
Jtuźni 525. Łaz ień publ icznych 29, d o m o ­
w y c h  378. Latarni  na ulicach 3.341. Kra- 
mek ł ą t ko w y ch  360. Rzeznic 19.

Podług  doniesień z S y b e r y i ,  zima w  

ty m  roku bardzo tam iest łagodna.
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i ?  W t Ania d. : 9 Maron*

Z  wyra iney  .rol i  fl. Ce sarza  n a ka za ­
ne są po wiz ystk ich  farnyoh kościołach w  
mieście i po  prztdtr.i-ściach luteyszey  sto­
licy publiczne modły  z wy stawieniem « 
Orodzay.  D l ó b . m .  rozpoczęły się tako­
w e  i r o d i y  z w i e l k i e j . b u d o w a n i e m  w  me­
tropoli talny rrf kościele S. Szczepana i będą 
ko lzyno  pa wszystkich kościołach odby wać 
cię aż do  środy wielkanocnego tygodnia.

Z  Lom ynu d. 11 M arca.
C . 8 dał  X ż t  Rejent ki lku Ministrom 

c u d y e n c y i ą ,  potem miał  tayną  ra d ę ,  na 
którey Sędzia kr yminalny  zdał  mu sprawę
0 w y r o k a ch  śmierci  w  miesiącu S i y cz m u  

p r z e z  sąd kryminalny w y d a r y c n .
Dnia 7 dał K ie  Glucestru d, 9 Poseł  

b o n y y s k i ,  . . d  10 Xże Rejent wielki  obiad 
d la  W,  Xcia Rossyyskiego  iMikołaia,  P. 
£dw.  O w e n  przeznaczony iest do odpr o­

wadzenia  tego W.  Xcia,  który w  tym t y ­
godniu odp łyn ie ,  do Ostendy,  a X i c ’ Ri-  
ohemond db Berl.na i do Rossyi^,

W  d. ig  C z e r w c a ,  w  roćzn. ię z w y -  

c ięztw a , będzie most tuteyssy  W aterloo 
d l a ' publiczności o tw orzo n y . R ejen t  i Xż*  
W ellington przeiadą n a y p ie rw e y  przezeń.

Uwięzieni  w  T o w r z e  zbrodniarze sta­
nu będą dopiero r  finaiu sąd onemi. Oba 
E w a n ow i e  byl i  na  n o w o  każdy z osobna 
przez Lorda Sidmouth badanemi.  tv t} ch 
dniach uwięz iony  został  nieiaki Butt  za  
paszkwi le przeciw Lor dom  EUenoorougn
1 Castlereagh.  —  P, Baker ,  pierwszy urzę­
dnik policyj ,  posłany zo . t a ł  j o  Manszestru 
dla przedsięwzięcia a r e s z t o w a ń ; sc hw y ta ­
no iuż tam dw ie  osoby , u dwie ieszcze są 
szukane.  Muią n iezawodną  nadzieię od­
k r yc ia  ca łego  łańcucha spisku. —» Jutro ra­

no b|fl»ie o a  p r z ę c i ^ o  £«upił JBąckwitn

° 8  ) (
M a y t e k  Casliman o n w i e j . ^ n y ,  który p a ł '  
Czas zaburzeń d. 2 Grudnia na /p ie rw - i , .  
wtargnął  da tego domu, W yro ku  swoiego 
słuchał z  wielu ą przytomnością- Tegoż
dnia straconemi zcst&aą na zwyczayncfl®

mieyscu d w a y  mai  zbroduiatz* Jed. Bartoń 
i James Framptoo.

Dnia  13 będzie zgromadzenie ludu *
W e u m in s t e r z e  dla ułożenia proś0y do 

Rejenta o oddąłeqie terażmeyszych Mini* 
strów. —  D. 3 odoyło się w Man sz eu rz?  
n a  cmentarzu 5 . Pie tra  zgromadzenie ludu 
dla ułożenia ptośbj  do Xcia Rejen ta ,  a by  -1 

nie dopuszczał  zawieszenia pr aw a Habea* 
Corpus i przedsięwziął  zupełną setoimę par­

lamentu. Zebra ło się w ieie ludu i magii  
strat i po l ic y y ae  w ła dze  starały się utrzy­
mać spokoyuość i sprowadziły  3 kompanio 

p.ochoty z bath.  Wiano przez dwie godziny  
m o w y ,  nic nie uradzono i zgromadzeni® 
rozesz ło i .ę.  M ó w c y  i słuchacze zostali  
od gwałtownego  deszczu aż do  tcoszuL 
żmoczonemi .  —  W e wsi przy  C&tlisle złu- 
pi ło  pospólstwo pr yw at n y  spiklerz zooża ,  
które miało bydź właśnie na okięt  wł^bo- 
wai_e. W y s ł a n y  z t w r l i ś l e  oddzia ł  ja z d y  
p rzy wr ó c i ł  spokoyność i połapał  łupieży 
có w.  —  Uwięzionych w Glasgow .e zbro­
d ni a rz y ,  nadania wktó ce  ogłoszone zo ­
staną. —  Pociąg liono tam do od p o wi ed z i  
irjlku .drukarzy i X.ęgarzy za  drukowanie 
i rozszerzanie pism buntowniczych.  Uwię-  , 
z iono  tam ieszcze właściciela bawe łn:aney  
przędza ln i ,  ucznia i pracowitego przędaw- 
i  a. W  A y r -  uwięz iony został drukarz,  któ^ 
ty drukował  postanowienia zgromadzenia 
ludu w Tarbol ton i rnusiat 00 f. s?t. z ło ży ć  
porękoymii  i pr zyrzęc  , i ż ' d o s t a w i  tego 
c z ł o w i e k a ,  który mu przyniósł  to pism® 
do druku.—  W Maryport,  w hrabstwie m  a*-



. er 'a ad , żebra ł*  się d 4 w  n i » Łzór kupa 

poselstwa, odbiła k j p i tc b i e  spichlerze,  za*
- brała i t u c . n y  zapas pszenicy i owsianey 

m aki ,  k^jre miały  bydź na statki  ł a d o w a ­
ne* rabunek tt n ponowiony  był  prze* dwie 
następne nocy } zabrano do 20 beczek m ą ­
ki ,  kaszy , i ł, d. a we młynie  wiele słoni­
ny.  Post no doCarl is ie  o pomoc woysko-  
w ą  i nadeszły oddzia ł  jazdy  dopiero spo.  

koyność przywróci ł .  Zrządzoną  tam szko­
dę podaią do 600 f. szt. —  W  G a l w a y , w 
Irlandyi,  sprzeciwiał  się lud ładowaniu na 
*titki  mpki i p o w y bn a ł  okna kupcom. Z a  
pokazaniem się iećhiak woyska ,  rozeszła się 
rgłoduiała j iupa .  —  M ed a le ko  Dubl ina  ku-, 
pa  z oko o 500 ludzi '  złozonu zatrzymała  
O północy płynącą kanaien* łódź z 168 be­
czek owsianey m ąki ,  mas łem,  winem, lt.d, 
a o dwie mile daley takąż łódź i  104 be- 

Czek mąki.
Lord Palmerston podaf 10 b. m. niż­

s z e j  izbie parlamentu poczet  woyska.  W y ­

nosi one wraz  z będącem we F r a n c j i  l » i ,  

000 g łów.  Z  tych ma bydź 4.5,385 rozpu­
szcz ony ch,  a 1803 do wschodniey Indyi  
posłanych.  Koszta  na utrzymanie w o y s k a  
m n ą  by lko bydź na 6 miesięcy uchwało* 

Be ,  i zmnieyszy ły  się o 2,163,000 f. si t .  

®d roku przeszłego ,  w którym było w o y ­

ska 126,000 ludzi.
Bill  przec iw b u w e w i  zmieniony co­

kolwiek zostanie.  Pro po zy cy ia  zamienie­
ni® kary śmierci t y c h ,  którzy godzinę po 
•głoszeniu icb zgromadzenia za,buntowni-  
®ze, na mieyscach pozostaną ,  na 7tnio le­
tnie wygnanie ,  odrzuconą  została 71 prze* 
ci w  g6 głosów. Zgromadzenia dozwolone 
tylko są nie wynoszące 50 osób.

Lord  Cochrane chce uczynić w  niosek 
•  zmaieyszenie cz yn sz ów  w pomiar  upa-

d .ią cey  wartości wszelkiego rodeain w ł a ­
sności. Gazeta Goniec dodaie :  B i |  d z i n f  
nas podobny wniosek z strony t e g - L o r d a j  

ale zad ziw ia łob y  nas ba jdzo,  g d yb y  go któ­

ry  1 Członków izby popierał.
Gazeta London-Ghrónicle .awierą dłn« 

gi  artykuł  o zawieszonem prawie HabcsS 
Corpus ,  w którym w y r a ż a :  iż nie iest z a ­
miarem rządu uży ć  l e y  okoliczności  do ak­
tualnych uwięzien,  ale odstraszyć od buotd 
j nadużycia skarg. Zresztą  stara się rząd 
iak nayusi ln iey  zaradzić  tem skargom i  
u lepszyć skarb. f£ończy z a ś  ten ar t yk uł  
p o ch wa łą  Rejenta.

Pisma tuteysze naganiaią Aldermanoiu,  
iż nie zgodzil i  śię na prop ozy cy ią  L o r d *  
Pr ez y de n ta ,  ażeby iprzezuączony 1000 f. 
szt. na ucztę W i e l k a n o c n ą  obrócić na zq.  

silenie u b ó s t w a , i ze  łakomi są na zaba­
w y . —  Thi m ei  proponuic,  aby tę  część U- 

b o g i ch , która pracować  jeszcze może  , i  

naymniey 500,000 dus i  w y n o s i , op atr zyć  

sposobami i do pracy przymusić.  T y m  
sposobem oszczędzi  się znaczna część z  £  
mili.  S. si t .  przeznaczonego d l*  ubó stw *  
podatku i.Sen po d at e k  znacznie się z m n i e j ­
szać bę d z i e , i  z czasem powiedzieć  można  

będzie o An gl i i ,  co  mówią  o Hamburgu: 

i e  p r i y  ludności . n o , 000 ni« widać  ani je­
dnego żebrak.,

S ławny  statysta .Lord S ianhcp i y l  i  
■marł iako dziwak.  Podług zrobionego w  
roku 1805 testamentu chciał  b yd ź  bez wszel* 
kiey okazałości  pochowany j e , pani  Lae-  
kner która  uc zy ł a  grać lego żonę i dla  me y  
zaprzesta ła  po pi syw ać  się w p u b l i c z n y c k  
koncertach,  zapisa ł  wszystkie muzyczny  
papiery 1 instrumenta * czci g o d n e j  s w e j  
matce 1000 f. szt.* swemu pr zy i ac i r lowi  

L ord ow i  Hol land)  sw oy  wizerunek przez



X 3*
Opie  malowafcy j mnym  przy jac io łom po-
kilka obrazów i wizerunków.  Cały  sw óy  
majątek odkaża ł  w  rósrnycb częściach jo 
swoim przy jac io łom , aa których czele 
zn a y ć u i s  się Lord  Holland,, a pomiędzy 
niemi 5 d uc how nyc h  i ieden lekarz lub 

ich dzieci.
Jednym z naywiększych przec iwników 

Minis trów w wy żs ze y  izbie pai lamcntu iest 
L o r d  Grosvenor.  Jest to m ą ż ,  którego ni- • 
g a y  o rewolucyyne  zasady nie posądzano,  
i  na le ży  do nay Bogatszych parów Angiel ­
sk ich ,  posiadając 100,000 f. szt. rocznego 
dochodu (40 mili.  Z ip  ) które z samych dzie­
dz icznych  gruntów i domów w  Londynie 

pobiera i nigdy nie starał  się ani o urząd, 
ani o łaskę Dw oru  lubo w p ł y w  przez mi- 
oisteryialną dostoyność.  (  Wielki  plac w  
L on dy ni e  nosi iego nazwisko.)

Ostatnie doniesienia z Chin dochodzą 

do 1 7 Grudnia.  Angielski  Poseł, Lord Arn­
h e m ,  powróc i ł  z Pekinu do K ant onu ,  nie 
będąc przed Cesarzem stawionym.  Dni  14 
uk ła d ał  s i ę , ażeby  przed Cesarzem nie u- 

klęknął ,  ale tak by ł  przyjęty iak iego po­
przednik Lord  Makartkney .  Opuścił  Pekin 
d. 7 Września ; oczekiwany  by ł  w Lis to­
p a d z i e  w  Kantonie.  Podarunki oddał  Ce­
sa rzo wi  i wzaiemne wraz z listem Cesarza 
do  Rejenta odebrał.  W Kantonie czeka na 
niego z fregatą Alcest K a pi t .n  M axv i l l  Osta­
tni doznał  także n ieprzyjemnośc i: szalupy  
Chińskie odcięły iego fregacie d o w ó z  ż y ­
w n o ś c i , płyuęły za  nią do pewney w y s o ­
kośc i ,  strzelały nawet  do niey,  równie iak 
bateryię l ąd o w e,  na Co on odpowiedział ,  
i  przymusił  bateryie Chińskie do uciszenia 
s ię ,  o c z e m  wszystkiera Gubernator Kanto-  
nu zdawał  się nie wiedzieć.  Amerykański  

ek rę t ,  który d. 31 Listopada z K a j t o n u  od-

3 )(■
p ły n ą ł , '  a d. g b. m. do  Du nów  p r zy by L  
donosi a to l i ,  i i  Lord Amherst  został 
Gubernatora Kantonu uwiez ionym , i

Chi nc zyk ow ie  aad er sąn a  Angl ików zagnie­
w a n e !  i.

Naynowsze  douiesienia z w y s p y  £  He* 
leny o p i s w a i ą ,  że gdy  w y w i e z i o n y  by ? 
Radca  stanu Las Casas usi łował  istotnie 

przesłać do Francyi  acz niewinney osn ow f  
list, Gubernator tamteyszy w y d a ł  r 02ka*> 
i i  ktokolwiek po waży  się ed Bonzparteg® 
luo iego orszauu pr^yiąć podobne zlece* 
n ie ,  bez oznaymicnid o niem Gubernato* 
r o w i ,  śuuercią ukaz&ny z o s t a j e ,  Bona­
parte'  iest teraz bardziey niżeli dawniey 
n ie ukońtentowany, i za próg z swego  do* 
mu nid wychodzi .

W Anglii  często teraz okropne paDliU 
burce. W  ostatni poniedziałek w  AruBÓe^ 
Casile obali ł  wicher  dąb, który byłioszCZ® 

za  Henryka 8S° zasadSouy i przeszło 3 
wieki  opierał  się nayv. ięszym wichrom- 
Pod A y s b o m e  2gruchotał  tenże wicher  «uły0 
na  tysiąc części. n

Z  raryio flf, n Marcu.
Dnia 9 było wielkie zgromadzenie d 

D w o r u , oa którem -n a y d o w a i  sie takż* 
Xże Orleanu. Officerp wie g» ardyi  strzel­

ców stawionemi by li przed Królem i Kią* 
żętami.

Deputacyia od i zby  Deputowanych  

oddała  Królów 1 dnia 8 przyięty przez mą 
budżet, Minister spraw wewnętrznych 
z n a y d o w a ł  się na czele tey Deputacyi '  
Teg oż  dnia posłany został do i zby Parct f  
rzeczony budżet ,  która w y z n a c z y ł a  kom* 
missyią z 7 członków do zdania -ey o njiU 
sprawy Gd y  i zba Parów p r r y y m i e  tetf 
budżet , będzie to zapewne o*tatn:ą ic/ 
czynnośc ią ,  i teraźcieysze posiedze.ru- obd



3 n  . . .ią  się obiecującei urouzBie.
W  lasku Bulońskim zatrudnionych iesl

;zh około so b.Tps. zakończone los la ną .  Pi 
■ma iednak tuteysze 2»pewnia ią , i i  posie­
dzenia te rozpoczną się na n o w o  w  P aź ­
dzierniku r. b

Monitor ogłosił  nową ustawę w z g l ę ­
dem Dz i en n ik ó w , mocą którey żadne p i ­
smo peryiodyczne nie m o i e  b e z  pozwolenia  
Króla  wychodzić.  Ustawa ta ma iednak 

tylko  moc do lgo Stycznia 1818 roku-
Miasto VesouI z powodu dobrego p r z y ­

jęcia Monsieur,  brata Kr ól ew s ki eg o^ w r. 
1814 wynies ione iest rozporządzeniem Rró- 
lewskiem z dnia 7 b. m. do rzędu dobrych  
miast państwa Francuzkiego.

Xźe Orleanu naiął,  Czyli  w podarun­
ku od Króla otrzymał  na przysz łe  s w o i e  

mieszkanie * nader przyiemne domy przy 
V ‘UUrs nad Sekwaną  i Neuil ly.  Te n że  
Xźe odwiedził  w  wieku iu i  podeszłym bę­
dącego swoiego Nauczyciela P e y r e ; auto­
ra kilku ope r ,  który przestaiąc na tysiącu 
Fr. dochodu , mieszka na^ciem piętrze i nie 

spodziewał  się tak pochlebnego odwiedze­
nia .—  Xiążęta k r w i  Królewskiey  wielką w  
d om ac h s w o i c h  z a p r o w a d z i l i  oszczędność,  
i tę obracaią na wsparcie  oddalonych i na 
połowie  żołdu będących w o y s k o w y c h , 
Prze* co iednaią sobie wiele stronników. 

Xi« Angóuleme każe ka żd em u ,  który w y ­

chodzi w y z d r o w i a ł y  z szpitalu Dzie­
ciątka Jezus d a w a ć  po 4 funty chleba.

Mów ią  tu zaw s ze  o odmianie w  mini- 
sterium, a szczególniey woiennego.  Daw-  
niey przeznaczano na ten urząd Jenerała 
Gouvion St. Cyr,  t e r a ł  zaś Dessolles lub 
Sucheta.

Monitor zawiera  ki lka rozporządzeń 
Królewskich,  a mianowicie do ministerium 
Woiennego w z g l ę d e m  pomuieyszenia w y ­
datków w  tym wydziale .

W  całey Francyi  w  tym  roku okazu-

500 ludzi sadzeniem Drzewa.
S łyc hać  , i i  P. Marków zastąpi tu vr 

poselstwie Rossyyskiem Hr. P ozzo  di  Bor-

g°-
Powrot  do łaski  Xcia Ta l l ey ran da  H 

Dw oru  przypis.uią szczególniey Xciu W el ­

l ingtonowi.  Ta l ley ran d b y w a  zno wu iak 

dawniey u Dworu.
Osada  Senegal oddana została  rządo­

w i  Francuzkiemu przez An g l i k ó w  d. 26

Stycznia  r. b.
S z c z ą t k i  z w ł o k  M o l i e r a  i L a f o n t a i n a  p r z e ­

niesione u r o c z y ś c i e  z ost aną  na c m e nt a rz  
M o n t - L o u i s .  O b o m  typn w i e l k i m  a u t o r e m  
w y s t a w i o n e  p o m n i k i  zost an ą.

•  Z  Gandawy d. 10 M arca. 
Pociągnienie Biskupa tuteyszego do sądu 
wielkie zrobiło wrażenie.  Z  strony jego 

ogłosiły gazety nasze co następuie ; — ”  Bi ­
skup Gaudawski  odebrał  doręczone |mti 

przez P. van der Bee loc  sądowe w e z w a ­

nie. Gdy  iednak by nay mo ie y  n i e w ą t p i , 
iż r z e c z  o k t ór ą  powołany  iest do odpo ­

w i e d z i  , nie inna iest ,  ia k  tylko t a , o któ­
rą kommissyia rady  stanu uznała go w  

Listopadzie r. z. bydź  w i n n y m ,  nie może 

zatem iako Biskup Katolicki  poddać się,  
sądowi  świeckiemu,  g dy ż  przez to p r z y ­
znałby  sądowi  świeckiemu prawo s tano-  
wieuia względem duchownego s w o i e g o p o ­
stępowania.  G d y  w y r o k  oskarżenia z d. 
13 Lutego Biskupowi Gandawskiemu urzę- 
downie doręczony , nie może inney zawie­
rać win y  , iak przez rzeczoną ko mmiisy -  
ią p o d a n e y , przeto Biskup Gandawski  
nie może nay w y żs ze g o  sądu kraiowego w  
takiey sprawie uznać za sąd p r z y z w o i t y  
d la  siebie. Z  rownem uszanowaniem i za- 

ufaniam powie  wy sokiemu Monarsze,  któ-



ty  go przed ł ą d ^ p o w o h r c ,  *o **mo , cC  w y d A c a  tam b y d i  ma ui taw«» ®°®l
ieden ł  naywiększych na u c z y c i e l ó i r  K o ­
ścioła powiedz ia ł  C es arz ow i  Walentu .no-  
w i ,  który w y z n a c z y ł  oa  Bieg© Sę dz ió w :  
S i y s z a ł i e ś ,  Nayiaśnieyszy Ce sa rz u ,  aby 
świeccy  ludzie sądzili kiedy Biskupa o 
sp ra w y  tyczące  się Kośc io ła ?  M o i e m y i  
się do takiego stopnia okazać  s ła be m i , a-  
że by śm y zapomniel i  o p r a w a c h  Biskupa i  
po w i er zy l i  komu innemu t o ,  co nam Bóg 
po le c i ł ?  M o i e m y i  uznać za  p r zy zw oi t yc h  

sędz iów  tych lud z i ,  którzy  spodziewają  
się względów lub oiełaski? Z y c i e  nawet  
S. Ambrożego me iest dostatecznem do 
poniżenia- do takiego t łopnia  po wa gi  Bi- 
skup iey . , ,  i ł  a coz zdałoby się k o ns tyc yy -  
a e  postanowienie ,  przypuszczające  w 

wszystkich  sądaGh sędz iów w s ze l k i e j  Re 
g dy by  Biskup Katol icki  uznał  za sę­

d z ió w ludzi  przec iwney  sobie Rel iga  i 
nauki.

(  podp.)  X i e  M aurey Broglto, 
.] . Biskup Gandawski.

W  Ga ndawie  d. s Marca 18*7  • u
P r z y b y ł  tu Pugnes ,  dawnicy  poseł  A- 

merykańskich zjednoczonych Stanów na 

kertgresśio G a u d s w s k im ,  a teraz poseł  w  
S zw ec yi ,  ] uda się iutro w podi 6 i  na m ie y -  
sce swoiego  przeznaczenia^

£ Bruótelli £  13 ^ la r e r .

Nakoniec i Biskup Gabdaw ki odpra­
w i ł  dn ią 9 b. nu przy  odefosie w s z y s t k i c h  

d z w o n ó w  uroczyste nabożeństwo na p o ­
dziękowanie  Bogu za szczęśl iwe rozwia­
ł a  hi« synem Baszey Następcżyny tronu. 
Okol iczność ta mile na. umysłach zrobiła 
wrażenie.  Minister spraw wewnę tr zn yc h,  
Baron Conick zn ayd ow ał  się właśnie w  
G a cd aw i  e.

Podług- pryw atn ych  l istów * P a r y ż a

rey pozw olony będzie powrót uizlym  z *  
granicę Francuzom zniektórem i tylko w y-
jętkami.

L is ty  z Madrytu  donoszą , ,  iz  g # « lF 
Angielskie i Niderlandzkie $ą w  Hiszpan^ 
równie iak dzieła X. Pradt  zakaianeoii* 
Francuzkie iednak pisma są dozwolone.

M ó w i ą ,  iż wkr ótc -  zawa rty  zostanie 
konk ord at ,  który po ło ż y  koniec wssyst* 
kiem sprzeczkom między naszem rządem i  

Stol icą Świętą.
Z  Antwerpi i  przybyła  tu deputaeyła 

od t am t ey sz yc h  kupców prosząca ttról*- 
o zniesienie nowego  cła «* Flesindze.

Z  Enkuizen ( w H o l l a n d y i )  piszą P*7 
dnia g  Marca : Na rynku naszem ?aszł* 
wczpray  okol iczność,  iakiey nikt z Day'  
starszysch ludzi  liie pamięta HandluiąCj 
tu mlekiem nazwiskiem K o c k ,  t rz yma  3 
k r o w y , które od 2 Kwie ts ia  r. z. przez ca­

łe lato i terażn eysz ą  zimę ciągle w  pola 
w y p ę d z a ł ,  i obficie mu dawały  mlek®. 
W t z o r a y  zaniósł  Magistratowi  tufey szeniu, 

pastorowi  i innem osobom w  podaruoka  
po  osełce świeżego zielonego masła , resztę 
zaś dia rzadkości  drogo na rynku sprzedał* 

Z  X  fłt,wą U rg d g **arca.
W  mieście Barmen utworzy ło  się nje- 

dawoo na w z o r  stolicy ( B e r l i n a )  t ow a ­
r z y s t w o ,  ohowięruiące się za siebie,  swo-  
ią rodzinę i czelariz me kupowania i nie- 
u ż y w a n i a  odtąd ża d ny ch  Angielskich fa ­
brykatów.  Wje le obywate l i  przystąpiło 

iuż ‘ ciągle ieszcze przyslępuią do tego 
związku.  O b y  wszędzie w Niemczech za­
w i ą z y w a ł y  się podobne to w a r z y s tw a ,  a  
sp odziewaćby  się m o ż n a ,  iż podupadła 
fabryki kra jowe  zno wu  po ws ta ną ,  a za  
i ch  wzrostem 2mniey$zy się nędza ąr m i a ­

stach f a b r y c z n y c h ! <-
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T o » arx yt t wo r  Dobr oc zyn noś c i ,  bpsr- z F l o r e n c y i  do' P isy.  
l luiąe ubo?:ith w Domu Opie ki ,  i ogromne Rocznica modzin  N. Cesarza Austry
podeymuiąc na ich utrzymywanie  koszt* , lackiego obchodzona by ła  w Neapolu pari -  
*a.broni»*jy  ■ Jeb roty o tw a r t e y , spodziewa dą przez stoiące tam Austryiaekie w o y -  

« tv  >2 Szanowna fn o ł i C i n o ść ,  włóczących  ska i nabożeństwem. Aostry iacki  P o s e ł ,  

*Ję dotąd pokątnie ubogich ,  uważać raczy X£e Jabłonowski ,  zaprosił  między innemi 
iak ludzi niepotf I e kuiący ch opieki ,  ale tak Xćia Saletno i Xcia Henryka Pruskiego na  

audantow dobroczynności ,  k tosym da* obie te urocz ystośc i , tako; też na o bi a d ,  
tkanie i a l m u i n y , by łoby  ośmieleniem ich który dnia tego dał  na  50 osób. O p ro c*  

* sz yc ia .  1 ; p o w y ż s z y c h  Xi%£ąt, znaydował i  s i t  a a
Jałmużnę , bądź testam entem , Inb o* tym obtedzfe Neapolitańscy Ministrowi* i  

w OJij lakową pobożność przeznaczać urzędnicy , tudzież znakomitsi  cudzoz iem-  
^tdzie ubOgimf w p ł y w a ć  zawsze będzie d o  cy .  Austryiacki  Feldmar.  porucznik ,  Ea* 
katsy T o w a r z y s t w a , a ile żądancr będzie rou K el le r ,  dał  i«goż dnia na  70 osób 
ubogich na Exportaeyrą lub obchód pogrzt  u siebie obiad dla jenerałów :Kedpolitań> 
Ł»wy za  t ek w i z yc y i ą  do JPana Ktatżera  sk ic h , Austryiackich ł  zagranicznych. W 
Prow iz ora  Domu ubogich , w  ubiorze przy* w i e c zo t by ło  wid owiskona  teatrze S. 8®* 
a wo i iy m  p^d dozorem dziesiętników doiy* r o l ą ,  na kto rem znaydoWał się Hról  i X i | -  
ammi  będą. Niemntey do robot szćzegól- 2na Salefao.  **  Król  Neapolitański da ł  Pio* 

oiey ogrodowych lub innych d om o w y ch  troWi Andriel  wyłąc zny  p r zy w i l ey  na la t  

mogący  p r a c o w a ć ,  nayłnowanemi  by d i  30 do oświecania tak publicznych iako i pry“ 
• “• I V  wa tn y ćh  gmachów * tey  strony morza  ga*

M ie r n s te u s H , P r e z j d i  »em węglanem i wy sta wi ani a  statków pa» 
Z  W łoch d- 4 M arco, rdwych.  Dodaią  z tego p o w o d u ,  i i  nay»

XVielki X i e  Toskański  poiechał  d. 3 piefwsSą myś l  wy stawiania  pa ro wy ch  stab* 

h bv- w  t ow ar zy s tw ie  A tty  X«ia Leop old a  ków, podał  przed  go lat j  Wloa h  SeiR*

N



'  c  a W  3
Aft Scflt f i  n i "w.

Do R z y m u  n ąd ei z łą  'w i a d o g i o ś ć , t i  

w  moc ogłoszoufcgo da.JW*«U» wiay  ata- 
witoL się dobrowolny? 6 tozbóyurków $łro-r 
( o w y c h .  T a k  się **s w  Raństwi| R z y m -  
skiem zagościły j o g o w i e  rozboią ,  i i  5Sł. 
Wsio | i.»*f D* p Soo.no  w górach os lc i^  di
n i c h ] przechowują  u siebie lozb.wyni ków 7
dzielą się a niemi ł a p a m i . —  Kardynał  Mu- 
*io,  sekretarz Oyca  S. do łacińskiey kot/ei -  
pondencyi ,  odebrał od Portugalsmego D w o -  

ru zlecenie napisania pochwały  zmarłey  nie­
dawno f i r ó lo we y  Portugalskiey , do czego 
Portugalski  Minister Hr. hinto podał  mu 
ttiareryialy.  —  W  R z ym i e  spisuią n o w y  ka,- 
talog  Xiąg zakazanych  , (jo kiórego m„  o- 
r a z  t y d z  dołączona lista osób,  którem 
wolno  będzie poda one Xiążki  czytać*

Z  Mmchen U. u  Marca.
Aiężna  Wail i i  pr zy o y ł a  tu wczOray i 

V y  siadła do gościnni pod  złotym-Jeleniem. 

Dziś iadia obiad n D a o r s  i zabawi  kilka* 

Darcie dpi w stolicy naszey.
Aka de m. l a  nauis odebrała o d R r ł l a .  

z lecenie,  aby dla szkół  kratowych kazała 

n»Di»ać dpkładuą o y c iy s t ą  h is tory ią ,  i te­
mu aur oro wi ,  którego dzieło akademiia . a  
naylepaze u zn a ,  w y z n a c z a  Ikról *00 f i  i- 

rolinów nagrody.
Radcę stanu Hr. Preysing w  Apgizbur-  

gu dla iego podeszłego w ecu uwolni!  Król  
od wszystkich ob ow iąz kó w służby.

Od brzegów M tna a. i 6 Harca^
Cia ło  pr aw odawcze  wolnego miasta 

Frank rortu zawiesi  na czas  nadchodzącego 
Wielkanocnego jarmarku swoi< posiedze- 
r*.» , które oprocz tego przeciągnęły sie tuż 
nad  przepis koastytucyi .

Heski Poseł  pr zy  seymie Niemieckim,

Bftron Carl inai isen.  iest w  nay g izecz  niey *
.sumę* V  • o - ■+.,/

H  K -
w e r s j i *  .1  X is !(Ci« i w o > ' ! '  “ • 

wd^aBy’  T a y n y  R -U iy  B aron  Le pt l  zastą- 
j)i  tego uiieysce

, W  Frankforcie przytrafiło  ł ię  sió­
dme w tym  roku sar.iobot s t w o , M  “ ie 
zd ^ rza łr  się w d a w n ie y s z y c h  latach. —  Da 
Angielskiego posła w  tern .nieście przytup 
gaią często goń cy z L o n d y n u , i z a r a z  u* 
i a ią  się w podroż do W .eduia  i Peters­
burga. * Z tyc h że  miast przebiegają taki* 
często do Londynu. —  Xże K aro l  Hessen • 
Rothenburg, który w r la w ij  się W rew olu- 
cy i  Fraor.uzkiey , baw i teraz  w  Franafor- 

c i e , i  o mato niedaw oo z mieszkania J » ° '  
-ega pod , Cesarzem z okno nic
w ypadł,  O d  n.eiakiego czasu cierpi ost*'
bierne n erw ów . -> i*• l o j ł  n  a ■ r. ®

A ^stryiacko  usada w M oguucyi Ol* 
bydź zm nieyszona Pułk Benjowskieg* 
w e y d z it  z tey tw ierdzy , * w niydzie  pułk 
K erp en a, k tó ry  iest o 1500 luazi mniey 
sty.

_ X łe  Eugeniusz zzkupić chce z n a c z n e  

posiadłości W B aw aryi , zaniił-nió „io os 
X ięztw o  i posiadać praw em  pośredniczych 
Xiążąt pod zw ierzcho.ctw Łai K r ó l a  B a w a r­
skiego. — . R adą stanu i cyrkuły  królestwa 

Baw arskiego  inaią o y a .  in aczey  urządza­
ne.

Rżąc Genewski rozkazał zdiąć posąg 
R ou sseau , i u l ic y ,  w jt tó r e y  się u ro d ził ,  i  
iego. nazwisko n os iła ,  p rzy w ró ci!  n a z w i­
sko daw ne i e  Chevelu. N a m ieyscu b a ­
stionu , na którym  stał posąg R ou sseau , 
za łożon y  będzie egrod ro ś lin n y , i nosić 
będzie iego n a z w is k o ,  poniew aż ial* yf a- 
dyju-o Rousseau b y ł  Wielkim lubownikiecn 
ogrodów . ,

Z powodu c iąg łych  d eszczó w  i staie-  
nią jn iegu.około  Strazburga, w y le w y  w o d



i **wielki* 'poczyni ły  szkody.
W y g n a m  z F r a o c y i  Bonapartyic i ,  w y -  

• aża Z u n c h s k a  g a z e t a ,  z a k ł a d a i ą  w p ó ł n o -  
cney A m e r y c e  mi as to  F r o s c r i b o p o l i s  n®* 
z w a n e .  S ą d z ą ,  iż to m i a s t o  w k r ó t c e  się 
w z n i e s i e  i znacznie * a' udi ' i .  Angi e l ski e
Proscnbopoli ł  w  N o » e y  Hol landvi, iBaczey 
B o u n ib a y  zwane, iest także podług nayno- 
w s zy ch  doniesień w kwit nącym stanie, w

w y  eh* c^Urf°*tU ze ,*te3°  przeszło 1000 no- 
wo  i  adfl,ków otrzymać  tam mi 
Wo o b y w a t e l s t w .

mieli pra-

lJ. 11 o godzinie 10 w  wieczór v Z u  
eych i ca łym tym kantonie czuć się dało 
t*ttrząśnienie ziemi w kierunku od polu- 
dnio-zachodu.

Małżonka Xci« L u d w i * a W ir te Tb er -  
»kiego w z y w a  kobiety ,  aby niekoniecznie 
im potrzebne kleyncty i perły lub pr zy -  
naymuiey ich część poświęci ły na otarcie 
łez nędznych i og łodzouych  wieśniaków.  ~ 

Z, O.tetsy J. 15 Lutrgo.
W roku przeszłym w y p r o w o d zo n o  stąd 

0» 1366 okrętach i statkach za 5 mili.  40$, 
°oo  rubli towarów ,' a wp ro wa azo no  tylko 
Ła 4o8>6oo rubli. Fomięoiy  przybyłemi  tu 
Okrętami znayrlowało się 407 Rossyrsk ich ,  
*S8 Angielskich .  l0 j Au str y iack ich , 25

kićh°Ct *  d*" ’ T u r ?-ctcich» *5 S z y e d z -

Oii brttgow  n iis z ty  kllby d. 16 M arcas
Deputacyia od dobroczynnego towa- 

r i ystwa kobiet w Kopenhadze miała d. 8 
h. m. audyiencyią u K r ó l e w e y ,  która iest 
Opiekunką tego t o w a r z y s t w a ,  i zdała iey 
•prawę,  ó czynnościach iego od as  Fażd: 
'813 ęczasu założenia on g o )  aż  do 31 
Grud: 1816. T o w a r z y s t w o  za ł oży ło  szko­
dę na kształcenie dziew C2ąt do s łu żby ,  w

d  o  n  n r  i

^ 1 5  X .  -
którey anąydute się ich teraz 14. Opróe* 
rodz iny  Rrólewskiey  Uczy tow ar zy s tw o
333 przykładających się c z ł o n k ó w ,  f 78 w  
zachodoiey Indyi.  Dochód iego w  r. jSi.d 
Wynosił  13,758 tal. w  p a p i e r o w y c h , 8 1 7 7 0  
tal. w brzęczących pieniąd.ach.  Rozchód 
zaś w  przeciągu tegoż roku 5O52 tal. w  
pieniądzach papierowych.  W tymże rok* 
Hr. Róepstorp w  JEinsidelborg daroąjał  to­
w a r z y s t w u  10,000 tal. w papier ow ych  pie­
niądzach.  ✓

6 d  d. 9 b. m. nastało w  n o p e n c h a d z e  
i D-oi i  przy  pochtnurnem powietrzu  do* 
syć mocne zimna.

Z  powodu lego roczniey wi igotney  zi­
m y  i niedostatku żywnośc i  umiera w  Nor­
w e gi i ,  osobliwie z niższcy klassy , bardzo 
wiele ludzi.  \

Kupiec Schrodei  z Bromy otrzymał  
pozwoleoie  u t r z y m y w a ć  na W e z e r z e  i  
ianych rzekach króles twa Hanowerskiego 
parowe statki.

Poseł Angielski  P. Uockburn po wr óc i ł  
d. 15 b. m. do  Hamburga z przedsięwzięte/  
za pozwoleniem swoiego rządu podróży.

Z  Hamburga p isz ą ,  iż po długich i  
niesłychanych deszczach,  nastąpiła u ak a ­
mee od kilku dni wios i en na  pogoda, Ż e ­
gluga nie doznała  tey z im y  długięy przer­
w y ,  Z  Hamburga popłynęły  iuż  nawet  d e  
Grenlapdyi  okręty.

W  Xięgaroi  J»n« M r i ,  X i ą ź e c r k t  p o d  
tytułem; Rzecz o łatwym i  niekojztoumym  
ipotobii Murowania w. Kr okowit Dąmbw no 
przidm ieiciach  , znayduie się do sprzedania 
za  Zł- t gr. 6 ,  z Kopersztychem.

Ta m że  Ronsty^upyia W oln ego  miasta  
K r a k o w a ,  za  Zł.  "

— ....- MII—
I E N I A,

W y . , U ,  Spraw  * » ^ ' l  7 .
g o .  Niepodległego i ściśle Seutraloego ■M , Hrak; w a  f jego O k ręg u , m aiąc na
w ia d o m o ś c i ,  i i  Rządzący  Senat M i a s t a  .A r ó w  kraiu ' i  chcąc podaw ać im w szel*  
•zczególnym  celn dobro O b y w a te l i  » ze zw o lił  U chwałą sw ą z dnia g L i-
kie środki do polepszenia ich *‘ a n u  , postan N r u  O b r a d  137.9 oa odnow ie-
ttopada roku 1816 do liczby D zien n ik *J^  , SNoWa G ó r a ,  które ca mocy w y d an e g o
me Prawa odbyw an ia  Jarmarków w  »«■»* Jana R „ i ml* rza od daw nych cz asów  od- 
»iu w roku .658 Prayw ile .u  przez b u c z k a  tego od lat trzydziestu pięcui od-
bywały S i ę ,  1 ledyn.e z powodu upadku y i s M g o  p 0 s t a n o w i e » i »  B z z d n  o d b y w a ć
bywać się p rzesta ły .—  Stosow m e więc d P pierws w Niedzielf p ierw szą p o  św ię- 
V? będą co rocznie cztery Jarmarki , to 1 • znalezienia S. Kr zyż*  i I t ą e c i ,  W
Cie S Agnieszki 5 D r u g i .  »  £**d C z w a rty  w Niedzielę po  święcie S .T o m a s z a  A p o -  
N iedJelę po święcie J*. M ic h a ła ;  C z w * ty ' i e i t ijby t# we<j i .  Łacińskiego Kaleu4 « 3«  
« a ł a ,  lub w sam ei  dnie oznaczonych  św ią t ,  te**1*0/  *• WW1*  r *



w  dni Hiedzielne przypadały. T)o czego stosowny P r z y w i U y  i t a r y f a  pooorn Jarmar­
cznego na dobro i podiw igni* m* Miasta tego przeznaczonego,  a dopiero od igo  Cser- 
•»ca i3 t?  do opłaty kupczących  i kupujących obowiązuiac* wy d sn em i  zostały.  Lnbe
JT z y w i l e y  Królewski  ró«i n»« pozWoli łby na targi co tyg o dn io we ,  te i«dnak z wzgl ęd u,  
i  tak częste z ok ol icznych  włości  zgromadzenie się ludu, stałe się tylko  przyczyną  nic** 

potrzebney od zatrudnień gospodarskich c d r y w k i , i nie może b v d i  do potrzeb rolni** 
Zastosowanym j mocą w y ż e y  wspumnioney U c h w a ł y  Jsenatu na zawsze zniesionemi Z®"
• t a ł y . —  w  Krak ow ie  dnia 14 M arca  1'fity'r.

Grodzicki. —  Darowshi.
Po nastąpioney w  dniu dzisieyszym pierwszey L i c y U c y i  p r z y i o t o w a w c j e y .  Sklep* 

między  Bogatemi Kramami pod Nro 3 sytuowanego w K r a k o w i e ,  w skutek U c h w a ły  
P a d y  Fami li i  w  Sądzi* Pokotu M.  W , Krakowa Okręgu I dnia 93 Stycznia r. b. prze* 
T r y b u n a t  tuteyszy dnia 29 Lutego r. b. Nro 4t6 potwierdzone.  L icvtac y ia  stanowcz* 
tegoż Sklepu należącego w  iedney połowie  do Sukcessorfiw po P i o t r z e  Brudkiewicz* 
p o z o s t a ły c h ,  a w drugiey , do w d o w y  Ł u c y i  Br udkiew iczowey  w dniu 12 Kwietnia r. 
b. t S *7  w K a n c e l la ry i  podpisanego przy  ulicy S. lana >go 466 b - d . t fe y ,  o godzinie 9*e.P 
z  rana nastąpi,  a pierwsze wy wo ła n ie  rozpocznie się od summy 420* Z łp.  w moneci* 
i rebfa*y  kurant na L c y t a t y i  pr zy go to w aw cz e y  o fiarowaney.  W a ru nk i  1 zbiór obi** 
suień do  t*y sprzedarzy należaC ch , w h a n c c l l a r i  Podpisanego odczytać  inoiua.
H  K r a k o w i e  d ni a  15 Mar ca  1817 r. O learski, P u» rz A kt.

G d y  w .  Mateusz Żukowski  dziedzic wsi  Dodatkom ic w o iewództwie  KrakoW* 
sL n ,  a w  Powiec ie  by ły m  Szkalbmierskim dziś w obwodzie  Miechowskim leżących,  ^  
t ym  Miesiącu i roku bieżącym umarł. Przeto niżey podp is any ,  ir.aiąc wierzytelności  
Urzędów nemi i prywatnetni  opisami,  s o b i e ,  tak od tegoż samego ś p. >T Mateusza Żu­
k o w s k i e g o ,  tazo i iego Sukcecsorów wszystkich pełnoletnich H y  puieko» a n e , j nie ,hy* 
p o te k o w a n e ,  d la  n iepodaoych ł eklaracy i  od t y c h ż e  Jiukceisorow wzgłęderri przyięci* 
d z i ed z i c t w a  po  zmarłym należące się. Ostrzegł^przeto podpisany , i i b y  nikt «* układy 
% tem iż Sukces.bratni  o nabycie ich Spadku,  po tymże .mar  ł) m ich oycU , czy  raze** 
Czy oddzielnie n i e- w c h o d zi ł , g dy ż  takowe spadki są n żey podpisanego wierzytelno* 
Iliami obciążone y a zut/m , każd y  s&m sobie szkodę z tąd wymknąć  mogącą  z nie z Z* 
tpokoienia niżey podpisanego przyptsaćby  musiał.

' Igramy Pruss P u io w tk i, tako W ierzyciel.
W i e ś  KawęCzyti p o d  Pińczow em  w  gruntach rędziny z lasem I z b o w y m  i Sosno­

w ym  iest dó sprzedania/ Ż y c z ą c y  wniśc w  takowę czynność^ zgłosi się do dziedzic*  
tam że zamieszkałego.

. W  K r ak o w i e  przy  ttliey Gfodalriey w  domu pod Śśi ys na pi*hW}»Vtn plęt fte edbedzi* 
Się Ł i c y t a t y i a  Z e g a r ó w ,  v ia izyn  , SzaFi  Postunteutów od z e g a r ó w ,  K o m o d ,  Z w i e r ­
c iade ł ,  S t o ł ó w ,  * Zzeseł,  Kariap i ihnyfch ttecu/ dnia 31 M a t fa  b. r o godzinie 10 ran-
K#y ; l a s  p t e y  sk >; ćzóńey Stikiehniraeh Sprzedane zbiianr> Ał łasy ,  Rerkale,  Chust-_
ki t L t w a n t y  ńv , Szale,  Foń 70chy itdwabrte i rękawiczki^ Ł y ż k i  stebrhe,  G r a b k i .  
Pas  srebrny 5 płacąćy  gotowizną przybicie otrżłrtia.  —  W Kr ako wi e  d. 28 Maica 1817.

H , ‘ korezi r .jli  Komor. Krak.
Podaje się dd piiblihtriey W iad om ości,  iż  w O berży S zyd łow sk iego  przy U licy  

F/oryań skiey  pod liczba 404. a to dla dogodności powszefchney. będzie od dnia i j g *  
M a r c *  r. bi otwarta T rak tv erd ia  ( T ab le  - d 'h D te , ) i śniadanie, tow h ie ż  dla A  bona- 
tnentow m iesięcznie: w szystk o  za  mierną cenę. «  Do tego trUnki, ł a t f a ,  Pun ct , Pi-
S fo i  iako t e ł  ®®iba fó żb e:  Węgierskie białe i Czerwone od złotych 3 do 6 dukatów 

utelka ł t o ł  sartto P ra n C U zk łe  Od z ip ,  3  du 6 . VtDć!egrałf zł. 3  do 4 o p r o c *  zagrani* 
ł znycH f M-dera*  Y®'8^  , A l ikant,  Pedrojtinienes, Szampańskie ,  Reńskie stare* 
u rożnych gór p iako t b :  H a t  he i m er , Johantsbergerj  Steinwein & c . tu znayduią* 
fcyCh się , a to Za ce n ę  p b d ł i i g  Wartości.

W  Badmieniotiem domu są pokoie do iaięć ła  ba trzecim piętrze,  miesięcznie! po* 
fcoy pb zł. 15. toż na driigim piętrz* o ko *  ha diiedzieniec t miesięczni* po koy  złp. 18 
a meblamiy t łu-iki^Di, a to ahtjcypat)ido do opłacenia,  p r t y t e n  m a  fie hondf aarł* 
łC*/ó W ł i c i k ą  spokoybwść domową or«x w sz y stk ie  w y g o d y ,  1


